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Przemysł cukrowy 
Czechosłowacji 

ma swą tradycję

Przemysł cukrowy czechosłowacki ma swą tradycję. Burak cukrowy jest 
tu uprawiany na żyznych ziemiach po obu brzegach Łaby i na zboczach 
gór Rip w Czechach oraz w południowych Morawach i Słowacji. W 
okresie przedwojennym zbiór buraków, wymagający dużej liczby ro­
botników, był wykonywany przez bezrobotnych czekających na tę 
pracę przez cały rok. Obecnie sezonowa kampania jesienna jest wy 
konywana w znacznie krótszym czasie przy pomocy brygady ochotni- 
czych. Technicy i wynalazcy czescy skonstruowali specjalne kom­
bajny, które jednocześnie wykopują-korzeń buraka i odcinają liście. 
Maszyny te zmniejszają ciężką pracę robotników. Na zdjęciu: Dawny 
sposób ścinania liści buraka cukrowego przy pomocy sierpa.

Foto — Film Polski

Rada Bezpieczeństwa omawia 

sprawę kandydatury 
na ’sekretarza generalnego OHZ

NOWY JORK (PAP) Sobotnie posiedzenie Rady Bezpieczeństwa poświęcone by­
ło dalszemu omawianiu sprawy nominacji sekr, generalnego ONZ na okres 3-let 
ni. rozpoczynający się 1 lutego 1951 r.
W sobotę rozpatrywany byl projekt re­

zolucji hinduskiej, który podkreślając ko 
nleczność powzięcia decyzji w sprawie 
kandydatury sekr. gen., proponował na­
stępującą procedurę: każdy członek Ra­
dy Bezpieczeństwa winien zgłosić na nie 
jawnym posiedzeniu w tym samym try­
bie, jaki jest przestrzegany w tajnym gło 
sowaniu nazwiska dwóch osób, które pro­
ponuje na stanowisko sekr. gen. Wszyst­
kich kandydatów, których nazwisk nie 
ogłasza się, wciąga się na jedną wspólną 
listę. Kopie tej listy rozsyła się stałym 
członkom Rady, którzy w drodze konsul­
tacji opracują zmienioną listę, zawiera, 
jącą jedynie nazwiska, nie budzące żad­
nych zastrzeżeń stałych członków Rady. 
Zmienioną listę otrzyma każdy członek 
Rady. Co najmniej w 3 dni później człon 
kowie Rady dokonują z tej listy wybo. 
tu kandydata na sekr. gen. ONZ.

Delegat ZSRR Malik poparł projekt re-

192 miliony 
podpisów w Chinach 
pod Apelem Sztokholmskim

PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Chin donosi, że do 20 bm. 192.009 938 
obywateli chińskich podpisało Apel 
Sztokholmski.

W myśl zarządzeń 
brytyjskich

BERLIN (PAP) W myśl zarządzenia 
brytyjskich władz okupacyjnych, fabry­
ka Lippewerkc w Luenen rozpocznie 
przed końcem bież, roku produkcję czę.
4ci samolotowych.

Polska(B) — 
Czechoslowacja(B) 
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Wspólna deklaracja 
ministrów spraw zagranicznych 8 państw 

w sprawie separatystycznych uchwal
nowojorskiej konferencji trzech mocarstw

zolucji hinduskiej. Stwierdził on, że moż. 
na byłoby znaleźć odpowiednią kandyda- 
lurę wśród delegatów przy ONZ, a zwła. 
szcza wśród przedstawicieli krajów Azji 
i Ameryki Łacińskiej, a być może rów­
nież wśród byłych ministrów spr, zagr. 
1 b. przewodniczących Zgromadzenia O. 
gólnego.

Jednocześnie przedstawiciel Związku 
Radzieckiego podkreślił, że propozycja 
niektórych delegacji, w szczególności de­
legacji Stanów Zjednoczonych, aby prze, 
dłużyć kadencję obecnego sekretarza gen. 
Trygve Lie na mocy uchawly Zgroma­
dzenia Ogólnego bez zalecenia Rady Bez­
pieczeństwa jest niezgodna z przepisami 
prawa i postanowieniami Karty ONZ tego 
rodzaju jaskrawe pogwałcenie Karty — 
oświadczył Malik — byłoby szkodliwe, a 
nawet niebezpieczne dla ONZ.

Przedstawiciel Francji również poparł 
projekt rezolucji hinduskiej, Skoro ksm- 
dydatura Trygve Lie jest nie do przyję­
cia dla wszystkich stałych członków Rady 
— oświadczył on — delegacja francuska 
byłaby gotowa rozpatrzyć inne kadyda- 
tury, Przedstawiciel Francji zaznaczył, te 
losy ONZ nie powinny być związane z 
jakąś jedną osobistością.

Przedstawiciel Jugosławii i Anglii wy­
powiedzieli się przeciwko rezolucji hin­
duskiej.

Przedstawiciel Kuby, który stwierdził 
wprawdzie, że nadal popiera Trygve Lie, 
oświadczył, że Kuba poparłaby również 
odpowiednią kandydaturę przedstawiciela 
Jednego z krajów Ameryki Łacińskiej.

Delegat Ekwadoru wypowiedział życze­
nie, aby stali członkowie Rady Bezpieczeń 
stwa odbyli między sobą nieoficjalną kon 
sultację w celu osiągnięcia porozumienia 
oraz, aby niestali członkowie Rady mogli 
w czasie tych konsultacji zgłaszać na. 
zwiska jednego lub kilku kandydatów dla 
rozpatrzenia przez stałych członków Ra­
dy.

Po zakończeniu debaty Rada postano­
wiła zwrócić się do 5 swych stałych 
członków z prośbą o odbycie prywatnych 
konsultacji w sprawie kandydatury na 
stanowisko sekr. gen. ONZ i o poinfor­
mowanie jej o wynikach tych konsultacji 
w środę 25 bm.

PRAGA (PAP) 19 września br. został [ jowego uregulowania 
opublikowany komunikat o odbytej w No 
wym Jorku tajnej konferencji ministrów 
spraw zagranicznych Stanów Zjednoczo­
nych Ameryki, Wielkiej Brytanii i Fran­
cji, na której przyjęto szereg separaty­
stycznych uchwał w sprawie niemieckiej.

W komunikacie podano, że rządy Sta­
nów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i 
Francji zamierzają wysunąć sprawę za­
kończenia stanu wojny z Niemcami 1 jed 
nocześnie potwierdzono, że narzucony 
Niemcom Zachodnim „statut okupacyj. 
ny“ będzie zachowany.

Komunikat mówi dalej o lym, że bę­
dzie dokonana rewizja poprzednich u- 
chwał o zakazanych gałęziach niemiec­
kiego przemysłu, przy czym nie uczynio­
no żadnych zastrzeżeń w sprawie niedopu 
szczalności odbudowy niemieckiego prze­
mysłu wojennego.

Z komunikatu wynika zarazem, że głów 
nym zagadnieniem konferencji trzech mi. 
nistrów było zagadnienie ponownego 
stworzenia armii niemieckiej, zagadnienie 
remilitaryzacji Niemiec Zachodnich.

Już z wyszczególnienia tych zasadni­
czych punktów komunikatu jest widoczne 
że nowojorskie uchwały separatystyczne 
rządów Stanów Zjednoczonych. Wielkiej 
Brytanii i Francji w sprawie niemieckiej 
stanowią nowe brutalne pogwałcenie zo­
bowiązań, przyjętych przez te rządy na 
siebie w układzie poczdamskim, zawiera, 
ja groźbę dla pokoju w Europie I są 
sprzeczne z interesami wszystkich naro­
dów miłujących pokój, w tej liczbie 1 z 
narodowymi interesami narodu niemiec­
kiego.

1 Oświadczenie rządów Stanów Zjedno 
czonych, Wielkiej Brytanii i Francji 

o zamiarze wysunięcia sprawy „zakończę 
nia stanu wojny z Niemcami* * * * * * 0 jest na- 
wskroś obłudne i nie ma nic wspólnego 
z dojrzałą od dawna koniecznością poko-

Przewodniczył minister spraw zagranicz
nych Bułgarii M. Nejczew.

Konferencja przyjęła tekst deklaracji
w sprawie uchwały nowojorskiej konfe­
rencji trzech mocarstw — Stanów Zjed­
noczonych, Wielkiej Brytanii i Francji —
o remilitaryzacji Niemiec Zachodnich.

Zakończenie konferencji 
ministrów spraw zagr.
8 państw w Pradze

PRAGA (PAP) Dnia 21 października w 
godzinach rannych odbyło się w gmachu 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych Repu­
bliki Czechosłowackiej w Pradze drugie 
posiedzenie konferencji ministrów spraw 
zagranicznych Związku Radzieckiego, Pol 
ski, Czechosłowacji, Rumunii, Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, Węgier, Alba, 
nii i Bułgarii. Posiedzeniu przewodniczył 
przedstawiciel Albanii W. Nataaili. Oma 
wiano w dalszym ciągu sprawę remilitary 
zacji Niemiec Zachodnich.

Po dyskusji, w której wzięły udział 
wszystkie delegacje, utworzono komisję 
dla zredagowania złożonych wniosków.

PRAGA (PAP) Wieczorem 21 paździer­
nika odbyło się końcowe posiedzenie kon­
ferencji ministrów spraw zagranicznych 
ZSRR, Albanii. Bułgarii, Czechosłowacji, 
Polski, Rumunii, Węgier, i Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej.

Dalsze porażki 
Francuzów 
w Indochinach

PEKIN (PAP). Vietnamska Agencja 
Informacyjna donosi, że w ostatnich 
dniach Jednostki Vietnamskeij Armii Lu­
dowej rozbiły oddział spadochroniarzy 
francuskiego korpusu ekspedycyjnego w 
rejonie Langson.

W rejonie Caobang 1 Nasam wojska 
ludowe wzięły do niewoli ponad 3 ty­
siące żołnierzy i oficerów francuskiego 
korpusu ekspedycyjnego oraz zdobyły 
znaczną ilość sprzętu wojennego w tym 
kilka ciężkich dział produkcji amerykań 
skiej Wśród jeńców znajduje się wielu 
żołnierzy i oficerów niemieckich — by­
łych członków „Afrika • Korp,“ Komm- 
la, którzy po kapitulacji w Tunisie zo­
stali wcieleni przez Francuzów do Legii 
Cudzoziemskiej.

sprawy Niemiec, 
bez czego niemożliwe jest również przy, 
wrócenie Jedności państwa niemieckiego.

Mówiąc o zakończeniu stanu wojny z 
Niemcami, komunikat podkreśla, że to 
„w niczym nie naruszy praw I statutu 
trzech mocarstw w Niemczech", które za 
chowują zgodnie ze statutem okupacyj­
nym nieograniczone władze w stosunku 
do Niemiec Zachodnich. W ten sposób 
trzy rządy ponownie deklarują nienaru­
szalność „statutu okupacyjnego", któregt 
działanie chcą przedłużyć na nieogranicze 
nie długi czas, aby możliwie jak najdłu­
żej kontynuować swoje panowanie w 
Niemczech Zachodnich.

Co więcej, komunikat podaje, że trzy 
mocarstwa okupacyjne „powiększą i 
wzmocnią swoje wojska w Niemczech". 
Z opublikowanych danych wiadomo, że w 
związku z tym koszty okupacyjne Nie. 
mieć Zachodnich wzrastają prawie dwu­
krotnie, co znacznie zwiększa brzemię po 
datkowe. Zbędnym jest dowodzić, że u-

Walki
w Phenianie

PEKIN (PAP) W ogłoszonym 21 bm. ko­
munikacie dowództwo naczelne koreań­
skiej armii ludowej doniosło, że oddzia* 
ły armii ludowej odpierają na wszyst­
kich frontach ataki nacierających wojsk 
amerykańskich i połudn. koreańskich.

Oddziały armii ludowej prowadziły wal 
ki obronne na przedmieściach Phenianu. 
Nieprzyjaciel za cenę olbrzymich strat w 
ludziach i sprzęcie zdołał wedrzeć się do 
miasta. Amerykanie zrzucili na północ 
od Phenianu desant lotniczy, któremu 
jednostki armii ludowej zadają duże stra 
ty.

■ iiż jutro rozpoczynamy druk nowej powieści Jerzego Szeligi 
pt. „Rok zaczyna się w listopadzie"...

■ ■ parta, zawzięta walka, tocząca się na polskiej wsi, przemiany, 
zachodzące w naszym życiu — oto generalna pierwszopla­
nowa linia powieści.

ycie człowieka, który widzi przed sobą dwie drogi — drogę, 
CSb zmierzającą do własnego, ciasno pojętego szczęścia i drogę, 

której celem jest zwycięstwo wspólnej sprawy — oto wątek 
drugi, przewijający się barwną nicią przez wszystkie od­
cinki.

Jaką koleją potoczą się losy bohaterów? Którą drogą pójdzie 
Gońoz, a którą jego żona Teresa?

■ ■.rok naszej nowej powieści, jej wartość, polega na tym, że 
w sposób lekki i interesujący wprowadza ona Czytelnika 
w problemy wielkiej wagi,

Trudną i niełatwą jest walka. Na drodze piętrzą się przeszkody. 
Czy Gończ zdoła je usunąć, czy starczy mu sił?

Rok zaczyna się w listopadzie"... — to pasjonująca, wartościowa 
lektura dla wszystkich.

Ostro zarysowane konflikty, wairtka, żywa fabuła, trafnie od­
tworzone, znajome nam sylwetki bohaterów — gwarantują, 
że powieść ta przykujeuwagę Czytelników i trzymać ich 
będzie w napięciu, aż do ostatniego odcinka.

„Rok zaczyna się w listopadzie11... 
nowa powieść Jerzego Szeligi, powieść o walce i pracy, powieść 
o radościach, smutkach i rozterkach żywych, nie obcych nam ludzi.

chwała trzech rządów o nowym zwiększę, 
niu wojsk okupacyjnych w Niemczech 
nie jest wywołana niczym innym, jak sta 
le wzmagającymi się dążeniami agresyw­
nymi tych mocarstw w Europie.

Jasnym jest obecnie, że fałszywe fraze­
sy o tzw. „zakończeniu“ stanu wojny z 
Niemcami są jedynie parawanem do prze. 
Słonięcia polityki mocarstw, stojących na 
czele agresywnej unii północno-atlantyc­
kiej. Mocarstwa te dążą do uzyskania wol 
nej ręki dia wykorzystania Niemiec Za. 
chodnich, ich ludzkich i materialnych 
zasobów w swych imperialistycznych inte 
resach celem realizacji swych strategicz­
nych planów, za którymi kryją się dąże­
nia kół rządzących Stanów Zjednoczo­
nych do ustanowienia panowania nad 
światem. Pod pretekstem zakończenia sta 
nu wojny z Niemcami dążą one do Stwo 
rżenia warunków dla jawnego włączenia 
Niemiec Zachodnich do agresywnego u- 
grupowania tzw. unii północno-atlantye. 
kiej i do ostatecznego przekształcenia Nie 
mieć ^Zachodnich w narzędzie swych agre 
sywnych, wojenno-strategicznych planów 
w Europie.

Jasnym jest również, że kwestię zakoń­
czenia stanu wojny z Niemcami wyzysk i, 
no do tego, aby możliwie najdłużej zwle­
kać z zawarciem traktatu pokojowego z 
Niemcami, a tym samym odwlec również 
zjednoczenie Niemiec.

Nie Jest’ przypadkiem, że w obszernym 
komunikacie nowojorskim nic się nie mó 
wi ani o traktacie pokojowym dla Nie­
miec, ani też o przygotowaniu takiego 
traktatu, a tymczasem jeszcze przed 5 la 
ty rządy Stanów Zjednoczonych, Wielkiej 
Brytanii i Francji przyjęły, zgodnie z u- 
kładem poczdamskim, zobowiązanie przy 
gotowania traktatu pokojowego z Niemca 
mi, od wykonania czego obecnie uchyla­
ją się pod wszelkimi pozorami. Wskazuje 
to, jak daleko odbiegła polityka Stanów 
Zjedn., Wielkiej Brytanii i Francji od 
układu poczdamskiego 4 mocarstw. Wska 
zuje to również, że obecna polityka Sta­
nów Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii i 
Francji, gwałcąc brutalnie układ pocz­
damski, znajduje się w jawnej sprzecz­
ności z interesami wszystkich miłujących 
pokój narodów Europy.

2 Komunikat podaje, że * „ministrowie 
spraw zagranicznych uzgodnili także, 

iż rewizja uchwał o zakazanych gałęziach 
przemysłu, względnie o gałęziach przemy­
słu, odnośnie których wprowadzono o.

♦ c- 5tr. 2
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Wspólna deklaracja
ministrów spraw zagranicznych 8

♦ c-d.zestr 1 Francji z udziałem 
państw europejskich, 
chodnio.niemlecklrh 1

graniczenia, ma być dokonana w świetle poli kapitalistycznych, realizowane pod 
wzajemnych stosunków, ustanowionych z dyktando rządu Stanów Zjednoczonych i 
republiką związkową", to znaczy z Nlem- opierające się na najbardziej reakcyjnych

niektórych Innych mym komunikacie mieści się obłudne o- 
Te usiłowania za- I świadczenie, że „ponowne stworzenie nie- 
francuskich mono- mieckiej armii narodowej nie odpowiada 

realizowano nnrl ' InKi, I..L

caml Zachodnimi. Nie mówi się przy tym 
ani słowa o zakazie odbudowy przemysłu 
wojennego, jak tego żądają umowy Jaltań 
ska 1 poczdamska, a także późniejsza u- 
mowa pomiędzy Stanami Zjednoczonymi, 
Wielką Brytanią, Francją i ZSRR. Co 
srlęcej, w komunikacie mówi się, że ze. 
zwala się dla celów 
dukcję stali powyżej 
tu.

W ten 
ministrów 
mieckiego 
nie czego 
stanowcze

wojennych na pro- 
ustanawlonego linil-

komunkacle trzech 
faktycznie zakaz nie
wojennego, odnoś.

Wielkiej Brytanii i Francji stanowi nie 
tylko całkowite zerwania z zobowiązania­
mi, przyjętymi przez rządy tych krajów 
w sprawie utworzenia jednolitego, demo­
kratycznego. miłującego pokój państwa 
niemieckiego, lecz stwarza również gróż- 
bę nowej agresji, nowych wojennych a- 
wantur w Europie.

Wobec powyższego rządy ZSRR,Albanii, 
Bułgarii, Czechoslawacji, Polski, Rumunii 
Węgier i Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej oświadczają, że separatystyczne 
uchwały nowojorskiej konferencji trzech 
mocarstw nie mają żadnej mocy praw, 
nej i autorytetu międzynarodowego. Cał­
kowita odpowiedzialność za bezprawne 
działania, zmierzające do udaremnienia po 
kojowego traktatu z Niemcami i do re- 
mllitary zacjl Niemiec Zachodnich, spada 
na rządy Stanów Zjednoczonych, Wiel­
kiej Brytanii i Francji .

Kierując się Interesem utrzymania po­
koju i bezpieczeństwa w Europie i biorąe 
również pod uwagę słuszne dążenia na­
rodu niemieckiego do Jak najrychlejszego 
osiągnięcia pokojowego uregulowania dla 
Niemiec, rządy ZSRR, Albanśl, Czecho­
słowacji, Bułgarii, Polski, Rumuli, Wę­
gier 1 Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej uważają za niecierpiące zwłoki:

PO PIERWSZE: Opublikowanie przez 
rządy Stanów Zjednoczonych, Wielkiej 
Brytanii. Francji 1 Związku Radzieckiego 
oświadczenia, że nie dopuszczą one do rt 
militaryzacji Niemiec I do wciągnięcia 
Ich do jakichkolwiek agresywnych pla­
nów I że będą nieugięcie realizowały u- 
kład poczdamski o zagwarantowaniu wa­
runków utworzenia Jednolitego, miłujące­
go pokój, demokratycznego państwa nie­
mieckiego.

PO DRUGIE: Zniesienie wszystkich o- 
graniczeń na drodze rozwoju pokojowej 
gospodarki niemieckiej i niedopuszczenie 
do odbudowy niemieckiego potencjału wo 
jrnnego.

PO TRZECIE: Niezwłoczne zawarcie 
traktatu pokojowego z Niemcami z przy 
wróceniem Jedności państwa niemieckiego 
zgodnie z układem poczdamskim z tym. 
aby wojska okupacyjne wszystkich mo. 
carstw zostały wycofane z Niemiec w 
ciągu roku od zawarcia traktatu pokojo­
wego.

PO CZWARTE: Utworzenie na zasadach 
parytetu przedstawicieli Wschodnich I Za 
chodnich Niemiec ogólno-nlemleckiej ra. 
dy ustawodawczej, która winna przygo­
tować utworzenie tymczasowego, demo, 
kratycznego pokojowego ogólno-niemiec- 
klego, suwerennego rządu I przedstawić 
odpowiednie wnioski do wspólnego za­
twierdzenia przez rządy ZSRR. Stanów 
Zjednoczonych., Wielkiej Brytanii i Frań 
cjl 1 która aż do utworzenia ogólno-nie- 
mieckiego rządu winna być przyciągnięta 
do konsultacji przy opracowywaniu trak­
tatu pokojowego.

W pewnych okolicznościach można bę­
dzie zwrócić się do narodu niemieckiego 
o bezpośrednie wypowiedzenie się co do 
tej propozycji.

Rządy ZSRR, Albanii, Bułgarii. Cze­
chosłowacji, Polski, Rumunii, Węgier I 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej u. 
czynią ze swej strony wszystko co moż­
liwe, aby ułatwić rozwiązanie tych nie- 
cierpiących zwłoki zadań w interesie u. 
trwalenia pokoju I bezpieczeństwa mię­
dzynarodowego.

państw 
graniczeń w stosunku do niemieckiego 
przemysłu wojennego, czego domagają 
się uporczywie zachodnlo-niemleckle mo- 
nopole kapitalistyczne.
Jeszcze wczoraj narody Francji, Wielkiej 

Brytanii 1 Stanów Zjednoczonych prowa 
dziły krwawą walkę z agresją hitlerowską 
z Imperializmem niemieckim — a dziś 
kola rządzące tych krajów własnymi rę­
kami odbudowują armię zachodnio-r <*- 
mlecką. zwalniają od kary zasądzonych 
przestępców wojennych, odbudowują wo­
jenny potencjał przemysłowy Niemiec Za 
chodnich. odradzają zachodnlo-niemieckl 
imperializm.

Oznacza to, że rządy Stanów Zjednoczo­
nych, Wielkiej Brytanii I Francji defini­
tywnie wyrzekły się tych uchwal Cite, 
rech mocarstw, w których wyrażały się 
cele likwidacji imperializmu niemieckie­
go, a także cele odrodzenia Niemiec ja­
ko miłującego pokój, demokratycznego 
państwa 1 w których wyrażały 
słe zasady utrwalenia pokoju 
święcie.

Oznacza to, że rządy trzech
zachodnich przeszły do polityki agresji, 
która nie da się pogodzić z interesami 
pokoju w Europie, nie da się pogodzić 
z Interesami miłujących pokój narodów 
na całym świecie.

4 Jak wiadomo, już na separatystycz.
nej londyńskiej konferencji trzech 

mocarstw w sprawie rlemieckiej w roku

loby wyższym Interesom Niemtee lub Eu­
ropy."

Wedluę opublikowanych danych w za­
chodnich strefach Niemiec I w zachodnich 
sektorach Berlina jest 45« tysięcy ludzi, 
wchodzących w skład niemieckich I cu­
dzoziemskich formacji wojskowych z u- 
działem „osób przesiedlonych" (Przyp. red 
tzw. dipisów) I w skład różnych jedno, 
stek policyjnych, przy czym rekrutują 
się oni w zasadzie z byłych żołnierzy 1 
oficerów armii niemieckiej. Uzbrojenie 
tych jednostek i formacji, ich struktura 
organizacyjna 1 wyszkolenie wojskowe, 
przygotowanie dla nich kadr oficerskich 
w specjalnych szkołach, udział w mane­
wrach wojskowych wraz z wojskami o- 
kupacyjnymi mocarstw zachodnich wska 
zują, że jednostki te I oddziały są w grun 
cle rzeczy zgrupowaniami armii. Forma, 
cje le posiadają pancerne I artyleryjne 
oddziały. Mimo to w komunikacie trzech 
ministrów mówi się o zezwoleniu na u- 
tworzenle nowych ..ruchomych jednostek 
policyjnych", co jakoby odpowiada „wy- 
maganiom wynikającym z obecnej sytua­
cji".

Widać z tego, że 
czonych, Wielkiej 
żą do poważnego 
cjl policyjnych w 
które to formacje 
stości regularną armię niemiecką.

Komunikat żwiadcay jednak, że rządy 
Stanów Zjednoczonych. Wielkiej Bryta­
nii I Francji obecnie nie chcą ograniczyć 
się jedynie do formacji policyjnych, lecz 
postawiły już otwarcie sprawę „udziału 
Niemiec w zjednoczonych siłach zbroj­
nych". Jakkolwiek komunikat mówi, że 
sprawa ta jest w chwili obecnej „przed, 
miotem badania" to Jednak określenie to 
wyraźnie służy wyłącznie dla przygoto­
wania opinii publicznej na powzięte 
przez 3 rządy uchwały o ponownym stwo 
rżeniu armii niemieckiej. Nie jest już ta­
jemnicą, że do odbudowy armii niemlec. 
klej angażuje się takich generałów hitle­
rowskich. Jak Halder, Guderian. Man­
teuffel 1 Inni. Z komunikatu widać że ma 
się przy tym na celu oddanie odradzają, 
cej się obecnie armii zachodnlo-nlemiec- 
klej w służbę bloku anglo.amerykańskle 
go I jego agresywnych planów.

kołach w Niemczech Zachodnich, kryją 
w sobie poważne niebezpieczeństwo odro­
dzenia agresywnych sil niemieckich, I 
rzecz naturalna, spotykają się ze zdecydo­
wanym sprzeciwem ze strony demokra. 
tycznych kół Francji. Niemiec Zachod­
nich I Innych krajów europejskich.

Taka polityka rządów Stanów Zjedno­
czonych. Wielkiej Brytanii i Francji stoi 
w Jawnej sprzeczności z podstawowymi 
zasadami układu poczdamskiego, którego 
celem jest odbudowa Niemiec. Jako mllu 
lącego pokój demokratycznego państwa, 
opierającego się na odbudowie I dalszym 
rozwoju pokojowego niemieckiego prze, 
mysłu, rolnictwa i Innych gałęzi ekonomi 
ki niemieckiej. Ta polityka trzech mo­
carstw zmierza do tego, aby przejawić 
rozwój niemieckiej ekonomiki na tory 
przygotowań do nowej wojny w Europie, 
zamiast dać narodowi niemieckiemu wszy 
stkie niezbędne warunki rozwoju gospo­
darki pokojowej dla zaleczenia ran wo. 
jennych, odbudowy miast 1 polepszenia 
materialnych warunków bytu mas pracu 
jących, czego konsekwentnie domaga się 
Związek Radziecki.

3 Jak wyżej powiedziano, głównym za 
gadnienlem, rozważanym na nowo­

jorskiej konferencji ministrów spraw za 
granicznych Stanów Zjednoczonych. Wiel 
klej Brytanii 1 Francji, było zagadnienie 
ponownego stworzenia armii niemieckiej, 
Jakkolwiek w tekście komunikatu uczy­
niono wszystko, aby tę sprawę zatuszo. 
wać. Wedlur komunikatu, trzej ministro­
wie uzgodnili, ażeby oprócz istniejących 
w Niemczech Zachodnich oddziałów po. 
licjl „zezwolić na stworzenie ruchomych 
jednostek policyjnych", a oprócz tego 
przewidują możliwkość „udziału Niemiec 
w zjednoczonych siłach zbrojnych", czyli

sposób w 
uchyla się 
przemyłsu 
istnieją Jednomyślnie przyjęte 
uchwały czterech mocarstw.

Istotny sens komunikatu nowojorskiego 
polega na tym, że obecnie ciężki prze­
mysł Buhry Jawnie przystosowuje 
wykonania wojenno-strategicznych 
mocarstw zachodnich. Przez swój 
jorskl komunikat trzy mocarstwa ____
rają szeroko wrota dla odbudowy zachód 
nlo-nlemiecklego wojennego potencjału 
przemysłowego, który w swoim czasie siu 
żył Jako główna opora niemieckiego im­
perializmu 1 hitlerowskiej agresji. Dowo­
dzi to, jak brutalnie i bezceremonialnie 
depcą dziś rządy Stanów Zjednoczonych, 
Wielkiej Brytanii I Francji wspólne u- 
chwały czterech mocarstw, powzięte z u. 
działem Związku Radzieckiego, które 
zmierzały do zakazania niemieckiego prze 
mysłu wojennego i do zapobieżenia odro­
dzeniu niemieckiego mllitaryzmu 1 które 
miłujące pokój narody Europy I całego 
świata powitały z ogromną satysfakcją.

Tymże celom ponownego stworzenia wo 
lennego potencjału przemysłowego Nie­
miec Zachodnich i przystosowania zachód 
nlo.niemieckiej ekonomiki do planu an- 
glo-amerykańskiego bloku wojennego siu 
żą próby stworzenia supermonopoltstycz 
»ych zjednoczeń przemysłu węglowego I I że faktycznie przewiduje się stworzenie 
metalurgicznego Niemiec Zachodnich i | armii niemieckiej, mimo, że w tym sa-

się do 
zadań 
nowo, 
otwie-

sir; wznlo 
na całym

mocarstw

TYDZIEŃ WALKI Z ANALFABETYZMEM
WARSZAWA (PAP) 22 hm rozpoczął 

«ię w całym kraju „Tydzień Walki z A- 
nalfabetyzmem", który mobilizując spo­
łeczeństwo do tej akcji zapoczątkuje je- 
zienno-zimową kampanię 1950-51 r. począt 
kowego nauczania dorosłych.

W Stolicy „Tydzień" zainaugurowała I 
Ogólnopolska konferencja walki z analfa. 
betyzmem wśród głuchoniemych 1 nlewi. 
domych, na którą przybyli przedstawi­
ciele PRN, nauczyciele szkolnictwa specjał 
nego oraz nauczyciele społeczni dla głu. 
chonlemych 1 ociemniałych w terenie ca­
łego kraju. W obradach, które odbywały 
zię w Państw. Instytucie Głuchoniemych

I Ociemniałych uczestniczyli rówńież 
przedstawiciele Komisji Społecznej KC 
PZPR, zast. pełnomocnika rządu do walki 
z analfabetyzmem — Pasierbińskl, repre­
zentanci ministerstw: oświaty oraz pracy 
i opieki społecznej, Polskiego Zw. Głu. 
chonlemych, Zw. Prac. Niewidomy eh o- 
raz przedstawiciele Cenlr. Spółdzielni In­
walidów. Obrady zjazdu poświęcone by. 
ły omówieniu wyników dotychczasowych 
walki z analfabetyzmem wśród głuchonie­
mych oraz ustalenia planu kampanii Je- 
slenno. zimowej.

rządy Stanów Zjedno- 
Brytanli i Francji dą 
rozrostu liczby torma- 
Nlemczech Zachodnich 
stanowią w rzeczywt. | IS4Ż podjęto uchwały, które definitywnie 

odrzuciły zadania demllitaryzacjl 1 demo­
kratyzacji Niemiec i postawiły sobie ta 
cel przekształcenie Niemiec Zachodnich 
w narzędzie agresywnego bloku anglo- 
amerykańskiego. Już wtedy w uchwało, 
nym na Warszawskiej Konferencji o- 
świadczeniu ministrów spraw zagranicz­
nych ZSRR, Albanii, Bułgarii, Czechoslo. 
wacji, Jugosławii, Polski, Rumunii I Wę­
gier odnośnie londyńskiej konferencji 
trzech mocarstw w sprawach niemieckich 
zdemaskowany został agresywny i anty 
demokratyczny charakter rozłamowej po­
lityki Stanów Zjednoczonych. Wielkiej 
Brytanii I Francji w stosunku do Nie. 
mieć.

Rządy ZSRR. Albanii, Bułgarii, Czccho 
Słowacji, Polski Rumunii, Węgier I Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej uwa­
żają za swój obowiązek oznajmić, że wy 
sunięte w deklaracji warszawskiej tezy 
i ogólna ocena polityki trzech mocarstw

Nic więc dziwnego, że w tej sytuacji 
rządy trzech mocarstw zachodnich posta­
wiły jako zadanie zniesienie dawnych o-

w stosunku do Niemiec, całkowicie się 
potwierdziły. Teraz widzą wszyscy, że o. 
becna polityka Stanów Zjednoczonych,

Jeśli spóźniłeś się z zamówieniem „lluNts-owanego 
Kuriera Polskiego" u listonosza, możesz jeszcze zapre­
numerować gazetę na miesiąc

I istopad 
wpłacając zł 120,**- do 25 bm. na konto P. K. O, 
nr VI * 1801.
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Dobiegł do załomu i przystanął.
Przyzwyczajony był 'do ciemności i widział w nich, 

jak kot.
Dwie ciemne sylwetki pochylały się nad kimś, leżą­

cym na bruku.
Siąpił dokuczliwy deszcz. Chmury opadły nisko, zda­

wało się, że nurzają się w falach ciemnej rzeki.
Wywiadowca odbezpieczył pistolet i wybiegł zza na­

rożnika.
— Ręce do góry!
Zanim przebrzmią! ten okrzyk, ciało leżącego unie­

sione w górę przez dwie ciemne postacie, zakreśliło łuk 
i z pluskiem wpadło do wody.

Mrok przejaśniał, rozcięty błyskiem wystrzału.
Kędzierzawy runął biegiem, za nim „Wąsik". Prze­

biegli kilkanaście metrów, potykając się o kamienie 
i cegły.

Wywiadowca strzelał raz po raz. Pociski cięły powie­
trze nad głowami, brzęcząc jak kąśliwe osy.

Pierwszy dopadł do gruzów „Wąsik". Potknął się o 
coś. stracił równowagę i grzmotnął twarzą o ziemię. Gdy 
wstał — Kędzierzawego już nie było.

Chwilę oddychał ciężko, potem pobiegł przed siebie 
I nagle przystanął. Paniczny lęk chwycił go za gardło. 
Tuż przed sobą usłyszał ciężki łomot kroków. Smugi 

elektrycznych latarek przecinały ciemność.
Zawrócił. Biegł.
— Stój, stój!
Pognały za nim okrzyki. Wtuli! głowę w ramiona 

i gnał prosto, aby dalej, aby dalej...
. *—■ Stój, bo strzelam!

Nawet nie zwolnił.
I od razu zatrajkotała długa, jazgotliwa seria. Zupeł­

nie, jakby ktoś na szkle rozsypał grudki metalu...
Czesiek „Wąsik" potknął się raz i drugi, zwolnił, przy­

giął w pół i ukląkł. Bolesny grymas wybiegł mu na 
wargi.

— O Jezu... — stęknął i osunął się z klęczek na mokrą, 
błotnistą ziemię. W okolicy łopatki czuł tępy, nieznośny 
ból...

Zanim jakaś krwawa mgła przesłoniła mu oczy — zo­
baczył jeszcze pochylającego się nad nim człowieka w 
zielonkawej, brezentowej pelerynie...

Nad ranek aresztowana została kelnerka restauracji 
„Pod zielonym żaglem", Róża. Zatrzymano ją w jej 
pokoju.

W dwie godziny później, spacerujący przed restaura­
cją wywiadowcy usiłowali zatrzymać podejrzanie wyglą­
dającego mężczyznę, który na ich widok rzucił się do 
ucieczki. Ujęto go przy pomocy przechodzącego w pobli­
żu patrolu WOP-u.

Okazał się nim kompan zatrzymanego w dniu wczo­
rajszym Czesława Pabisiaka, znanym władzom śledczym 
jako „Kędzierzawy".

Około południa wydobyto z Odry zwłoki Janusza 
Łęskiego.

Jest jasne, słoneczne południe. W powietrzu przędą 
się cieniutkie niteczki babiego lata. W lesie kwitną już 
wrzosy.

— Słuchaj... mówi Marta. — Słyszysz, jak grają piły?
Andrzej przystaje. Z daleka, od strony tartaku przy­

biega jednostajna melodia pracujących, stalowych pił. 
Brzmi równo, nie załamuje się nie gaśnie.

Jest w niej wszystko, całe życie tartaku. Lata zanied­
bań, miesiące walki. Zmieniało się wiele — piły grały 
niezmiennie.

Oczy Marty są tak pogodne i słoneczne jak niebo, 
zwisające nad lasem.

— Popatrz, Andrzeju... Jeszcze nie ma pół roku, jak 

wróciłeś, a wydaje się, jakby wiele lat upłynęło od 
tego dnia...

Istotnie. Bywają dni, od lat bogatsze w treść. Było 
takich dni sporo. Przeciągnęły nad Wierzbnikiem, zo­
stawiając u ludzi wiele wspomnień, wprowadzając wie­
le, wiele zmian.

Żywym nurtem zatętniła praca w tartaku, którego 
kierownictwo objął Andrzej Socha.

Znowu ciągnęli rankiem robotnicy, znowu bas tar­
tacznej syreny obwieszczał koniec roboczych dni. Tur­
kotały po bruku szosy furmanki z dłużycami, stukały na 
zwrotnicach wagony.

Daleko niosła się monotonna melodia pracujących pił. 
Słychać w niej było rytm idącego jutra, wyraźny i czy­
sty rytm jasnej przyszłości.

Uciszyło się wszystko. Zgasły swary i kłótnie. Opu­
stoszała kamienna willa Łęskich.

Andrzej uśmiechnął się dziwnym, jakby gorzkawym 
uśmiechem...

...W separatce kieleckiego szpitala dożywa swych dni 
dr Łęski. Już nie zaszkodzi nikomu. Nie zmieni tego, 
czego nigdyby nie mógł zmienić. Życie nie oglądało się 
na niego. Minęło go, wyrzucając za burtę...

A inni? Ci, którzy chcieli powstrzymać rwący naprzód 
czas? '

...Oto czerwony gmach więzienia mokotowskiego. Wą­
skie, chłodne cele. Cień krat na podłodze. Szare, zrezy­
gnowane twarze. Skowron, Balcer, Szmidt...

Nie ma ich. Nie ma ani Janusza Łęskiego, ani Cześka 
„Wąsika".

Jest zato Marta. Stoi tu obok niego, szczupła, zmęczo­
na, w ciemnej, prostej sukience.

I jest daleki śpiew tartacznych pił.
— Nie odejdziesz już nigdy, Andrzeju, prawda?
W powietrzu snują się nitki babiego lata. Nad lasem 

wisi tarcza słońca.
- Nie odejdę...
Długo spoglądają sobie w oczy. Oczy Marty są radosne 

i pogodne, lecz widać w nich cień minionych dni, widać 
wspomnienie złego, ciężkiego czasu.

Czasu, który minął bezpowrotnie. Koniec.
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Nauczycielstwo szkół zawodowych

dostarczy kadry zawodowe
dla realizacji Planu Sześcioleln ego
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HKBAKCJA | AbMINIHTRAtlJA
OwrwoneJ ArmU W — t«L M-SI, 83-42
DZ.IAl PHKNIMKKATY I Olil.OMZEN 

Grn<-rall(>|tnau Stalin* t - tal 34-83

Obrady Wk
Str. Demokratycznego

Wczorajszej niedzieli obradował w 
Bydgoszczy Komitet Wojewódzki Str. 
Demokratycznego z udziałem członka 
Sekretariatu Generalnego kol. red. 
Wiesława Choińsktogo.

Referaty wygłosili; polityczny — 
Staśkiewicz, organizacyjny —

Czechowicz (sekretarz
kol. 
kol. pos. 
WKSD).

Sprawozdanie z obrad zamieścimy 
w najbliższym numerze.

Kłowa obsada
ról w „Meszczanach“ 
i „Szczyglim Z ułku“

(»). Wobec nagłej choroby p. Grażyny 
Korsaków od poniedziałku, 23 bm. rolę 
Tatiany w ..Mieszczanach" Gorkiego 
kreować będzie Zofia Markowska, nato- 
miast Blankę w „Szczyglim zaułku" 
odtworzy Jadwiga Okońska

Zapowiedziane na ub sobotę i nie­
dzielę przedstawienia „Szczyglego zaułku" 
we Włocławku zostały w związku z tym 
przeniesione na środę, 25 1 czwartek, 
26 bm. w tych dniach spektakle na sce­
nie bydgoskiej PTZP nie odbędą się.

BYDGOSZCZ (x) Wczoraj w Byd* 
goszczy rozpoczęła się pierwsza dwu* 
dniowa narada wytwórcza nauczyciel* 
stwa Szkół Zawodowych woj. byd­
goskiego. Konferencję zagaił prze* 
wodniczący Durek, witając p;zedsta* 
wicieli partii, org. społecznych mło* 
dzieżowych i nauczycieli z całego 
województwa. Referat omawiający 
Plan 6>letni wygłosiła mgr Calińska. 
Zgodnie z planem w woj. bydgoskim 
w Planie 6=letnim przewiduje się bu* 
dowę szkół w Chojnicach ńa 390 
miejsc, Inowrocławiu na 600 miejsc. 
Rypinie na 250 miejsc, Toruniu na 
1145 miejsc, Włocławku na 1000 
miejsc, Bydgoszczy na 900 miejsc i w 
Grudziądzu na 500 miejsc. Równo’ 
cześnie budowane będą bursy, domy 
akademickie i internaty. W szkołach 
zawodowych wzrośnie liczba absol­
wentów I stopnia — z 2400 na 3400, 
II stopnia — z 950 na 2500. Jednocześ’ 
nie wzrośnie liczba nauczycieli szkół 
zawodowych do liczby 1800.

W Planie 6=letnim wzrośnie nasz 
przemysł, podniesie się gospodarka 
rolna, powstaną olbrzymie budowle 
itd. Podstawowym problemem dla 
realizowania tak wielkiego Planu jest 
przygotowanie kadr technicznych. 
Bez właściwego rozwiązania tego klu 
czowego zagadnienia wykonanie pla* 
nu budowy socjalizmu byłoby nie* 
możliwe. Od szkoły podstawowej wy*

wych Szkół Bydgoszczy powzięła 
szereg zobowiązań, dających ogrom’ 
ne oszczędności.

W dyskusji nauczyciele omawiali 
problemy swego rejonu, takie, jakie 
znają z codziennej praktyki, kryty* 
kowali dotychczasową pracę, oma- 
wiali błędy w nauczaniu... Z dyskusji 
wysnuć można było wniosek, że na* 
uczycielstwo szkół zawodowych po* 
stanowiło wytężyć jak najbardziej socjalizmu”.

swe siły dla wykuwania nowego po* 
kolenia dla naszego socjalistycznego 
przemysłu, hśndlu i rzemiosła.

Dziś w drugim dniu obrad nauczy’ 
ciele w poszczególnych sekcjach 
branżowych, dzielą się najlepszymi 
osiągnięciami przodujących szkół ! 
nauczycieli — omawiają w oparciu o 
konkretne przykłady „jak uczyć le» 
piej, szybciej, taniej — dla budowy

Ku czci rocznicy 
Rewolucji Październikowej

Akcja szczepienia 
drobiu

TORUŃ (Je) Ochronna akcja szcze* 
pienia drobiu przeciwko pomorowi 
dobiega na terenie pow. toruńsk ego 
końca. Szczepień dokonywało 30 gro’ 
madzkich przodowników weterynaryj* 
nych. Ogółem objęto szczepieniami 
79 gromad j 2157 gospodarstwami i 
27853 sztukami drobiu. Jest to'około 
1/4 stanu drobiu podlegająca szcze* 
pieniu ochronnemu. Akcja szczepie’ 
nia drobiu w porównaniu do innych 
powiatów jest udana. Szczególnie licz 
nie zgłosiły drób do szczepienia gro* 
mady: Gutowo, Pędzewo, Zelgno i 
Kończewice, bardzo skromnie groma* 
dy: Skąpy i Siemion. W tych wsiach 
trzeba będzie szczepienie powtórzyć.

W akcji szczepienia drobiu wyróż­
nił się przodownik wet. Wojciech O’* 
ezak z Gutowa, który zaszczepił naj* 
większą ilość drobiu.

moziiwe. ua szxovy podstawowej wy- 
i maga się, by wychowując młodzież 
I myślała stale o przyczynianiu się do 
wypełnienia tego zadania. Tym bar* 
dziej należy tego 
twa zawodowego, 
szkołą zawodową, 
cielami postawiła 
zadanie dostarczenia 
darce 
botników i techników.

Wstępem pełnej wagi do tej odpo- 
i wiedz alnej pracy jest właśnie trwa* 
i jąca jeszcze kon' -ncja nauczycieli 
szkół zawodowych. Narada zapoznaje 
całe nauczycielstwo z zadaniami sto* 
jącymi przed szkolą w Planie 6’letnim.

Doceniając w pełni ważność i zna* 
czenie konferencji m'-dzież Zawodo- | w dobie dzisiejszej.

WŁOCŁAWEK (Mad) Codziennie z 
terenu miasta i powiatu napływają 
liczne meldunki o nowych zobowią­
zaniach podejmowanych przez robot’ 
ników z terenu miasta i chłopów z 
powiatu.

Przez ścisłą kot-olę norm pracy 
oraz zakończenia rocznego planu w 
dniu 15 listopada br. pracownicy 
spółdzielni „Wspólna Praca” uzy* 
skają 850 tysięcy złotych oszczęd’ 
ności.

Załoga Lnu i Konopi w Choceniu, 
gminy Snrłowice przez usprawnienie 
pracy uzyska dodatkową ilość włók* 
na, co przyniesie 3 miliony złotych 
oszczędności. Postanowiono również

zmienić stosunek włókna długiego 
do krótkiego. Do tej pory ze słomy 
konopnej otrzymywano przeciętnie 
50 proc każdego gatunku włókna, o’ 
becnie robotnicy wyrabiać będą 60 
proc, włókna długiego.

Członkowie Straży Pożarnej przy 
Roszarni Lnu i Konopi pogłębią i 
oczyszc-ą dwa zbiorniki do wodv w 
Czerniewicach oraz napełnią zbiór* 
nik o pojemności 720 m sześciennych 
wody.

Robotnicy Państwowych Gospo- 
darstw Rolnych w Kazaniu wykonają 
cztery dni przed terminem jesienne 
wykopki, co przyniesie 320 tys. zł 
oszczędności.

żądać od szkolnie* 
Przed CUSZ, przed 
przed jej nauczy- 
Polska, zaszczytne 

naszej gospo* 
wykwalifikowanych kadr ro*

Okręgowy zjazd delegatów
Zw. Zaw. Prac. Sztuki i Kuhury

BYDGOSZCZ (dr). W świetlicy PKO
odbył się wczoraj okręgowy zjazd de- | Klubicz omówił krytycznie działalność 
legatów Zw Zaw. Pracowników Sztuki 
i Kultury.

Po powitaniu gości przez gospodarza 
lokalu, dyr PKO Wroczyńskiego, prze­
wodniczący zarz. okręgu Zw. Zaw. Pra­
cowników Sztuki i Kultury Stampil wy­
głosił referat polityczny, w którym omó­
wi! także zagadnienia sztuki 1 kultury

Następnie sekretarz Zarządu Okręg.

Okręgowa Poradnia Świetlicowa 
promieniuje w Toruniu

TORUŃ (R) Coraz więcej osób w | nić, że w czytelni (czynnej od 9—20) 
Toruniu zdaje sobie sprawę z działał* ‘ można korzystać z 65 pism. Bibliote* 
n Acr-i O Ir f a <-ł t * z a i Drn ^l»sl O *41; a* • 1— —. —. —. —I.. — ~— _ z — — i a a

tak zarządu okręgu, jak i poszczególnych 
kół związkowych. Do bolączek tych na­
leży m. In. chaos w organizowaniu kół 
związkowych w terenie, zła sprawozdaw­
czość .brak aktywu związkowego, gaze­
tek ściennych, planowania, niedostatecz­
na praca w świetlicach czy niewłaściwe 
posunięcia dyrekcji poszczególnych za- 
kładów pracy, jak np. Bydgoskich Za- 
kładów Fotochemicznych, czy Filmu Pol­
skiego. Jeśli chodzi o osiągnięcia — 
są one znikome.

to

na 
re-

ności Okręgowej Poradni Świetlico* 
wej przy Rynku Staromiejskim. Wiel 
kie okno świeci jasno w mroku 
dżdżystych wieczorów i przyciąga jak 
magnes. Za stolami dziesiątki czytel­
ników. Jest to młodzież, która przy> 
szła czytać i przyszła się kształcić. 
Wielkim nurtem płynie tutaj życie i 
jest to nurt pożyteczny.

Poradnia Świetlicowa w Toruniu 
zorganizowana została przez Kurato* 
rium Okręgu Szkolnego Pomorskiego 
(obecnie Wydział Oświaty) dla celów 
samokształcenia, porad świetlicowych 
i czytelnictwa. Książnica Miejska w 
Toruniu wyciągnęła pomocną dłoń 

,, ._  _ ________ j naukowym i
; »aiuvA.o4iaTveuiuwymj i praca ruszy- - 
I wartko naprzód. Wystarczy nadmie*

Narada wytfwórrza 
w Inowrocławiu

INOWROCŁAW (M) Ostatnio odbyła 
się w Inowrocławiu narada wytwórcza w 
której wzięli udział przedstawiciele rad 
zakładowych mięjcowych drukarni pań­
stwowych przodownicy pracy i przedsta­
wiciele partii. Sprawozdania z pracy Dru 
karni nr 1 i 2 złożył kier. Stefan Stru- 
żewski, który oświadczył m. in„ że Dru­
karnia nr 1 wykonała plan produkcyjny . (książki o charakterze ______ t _
za miesiąc ubiegły w 120 proc., a Drukar- j samokształceniowym) i praca ruszy--, 
nia nr 2 w 117 proc. | ‘ ....

Tydzień SKRK w Świeciu
SWIECIE (HS). Polska Ludowa wprowadziła szereg reform społecznych, o któ-

ka podręczona wyposażona jest w 1674 
tomy, obejmujące wszystkie działy. 
Bogaty jest materiał świetlicowy. Ko’ 
rzystają z niego zespoły Zw. Zaw., 
szkolne itd. Zapotrzebowanie wzra’ 
sta w momentach uroczystości, gdy 
przygotowuje się montaże, insceniza’ 
cje, względnie festiwale (jak np. o- 
statnio festiwal muzyki ludowej). 
Trzeba zaznaczyć, że do dyspozycji 
potrzebujących znajdują się 
nictwa teatralne, muzyczne i 
cyjne. Poradnia promieniuje 
nazewnątrz drogą wyjazdów 
i przeprowadzeniem praktycznych za* 
.jęć świetlicowych. Istnieje bardzo 
ścisła współpraca ze Zw. Sam. Chłop 
skiej i PRZZ. Na miejscu udzielane 
są porady zarówno zbiorowe, jak i in 
dywidualne. Przeciętnie 200 osób 
miesięcznie korzysta z porad i tyleż 
dziennie z czytelni. Ładne rezultaty 
pracy zawdzięczać należy 
wszystkim kier. Jankowskiej 
czyńsktoj (świetlica).

Z kolei uczestnicy zjazdu udali się 
ul. Janka Krasickiego, by obejrzeć 
mont byłego Cafe-Clubu, przeznaczonego 
na Klub Związkowy Pracowników Sztuki 
i Kultury, który będzie pracował wzo­
rem klubów związkowych na terenie 
Związku Radzieckiego.

wydaw’ 
instruk’ 
również 
w teren

przede 
i Dra1

rych człowiekowi pracy nie śniło się nawet w okresie przedwojennym. Ludowy Poradnia coraz inlesywniej rozwija 
rząd stara się udostępnić każdemu człowiekowi najnowsze zdobycze techniki opiekę nad czytelnictwem i propągu’ 
I nauki. Jaskrawszym przejawem tej troski o człowieka pracy jest zorganizo- je je w terenie. Bez przerwy organi* 
warty ostatnio Tydzień SKRK, który miał za zadanie ożywić propagandę radioto- zowane są wystawy książek jak np. 
nlząćjl kraju I udostępnić każdemu obywatelowi Polski Ludowej posiadanie wła­
snego radioodbiornika.

W powiecie świeckim tydzień ten prze­
biegł sprawnie. Miejscowy Społeczny 
Komitet Radiofonizacji Kraju zwerbował 
w tym okresie 160 nowych członków 
oraz uzyskał 20 tys. zł dochodu ze sprze­
daży zaległych znaczków wartościowych. 
Z urządzonych w tym czasie dwóch za-

Powiatową Rada Narodowa wyasygno­
wała w roku bieżącym 100 tys. zł na cele 
radiofonizacji powiatu świeckiego. Z fun 
duszu tego przeprowadzono w roku 1950 
radiofonizację siedmiu szkół oraz sześciu 
świetlic. Poza tym udostępniono
nastu członkom SKRK zakup radiood-

,,Książka w życiu kobiety” itp. 
; Wszystko to składa się na ożywioną 
I działalność ośrodka, który wart jest 
troskliwej opieki i poparcia. A prze­
cież są i pewne biedy. Nie wszystkie 
sale poradni znajdują się we wła« 
ściwym stanie. Remont usunie nie* 

I remont ten warto
przeprowadzić. Poradnia jest w pierw

kilku- dociągnięcia.

baw uzyskano około 50 tys. zł dochodu, 
przeznaczając Je na ufundowanie biblio-
teki i warsztatów dla Istniejących w po­
wiecie dwóch kół radioamatorskich, któ­
re zrzeszają przeszło pół setki członków 
W tym też okresie szkole podstawowej 
w Rychławie wręczono jeden aparat ra­
diowy, który umilać będzie dzieciom czas 
pomiędzy lekcjami.

Mimo to potrzeby, szczególnie na tere­
nie szkół powiatu świeckiego, są jeszcze 
duże. Mamy obecnie siedem zelektryti. 
kowanych szkół, które nie posiadają Jesz­
cze aparatów radiowych oraz 48 szkół, 
gdzie potrzebne są aparaty bateryjne. 
Planuje tlą jednak, Iż wszystkie te szkoty 
postaną -już w następnym roku zradiofo- 
•izowane.

błotników na raty. Plan zainstalowania 
głośników miejscowy komitet wykonał

szej linii placówek, któr ewychowują

Po wspólnym obiedzie nastąpił dalszy 
ciąg obrad, których głównym punktem 
była dyskusja. W czasie dyskusji przed­
stawiciele poszczególnych kół związko- 
wych zdawali Jednocześnie sprawozdania 
z tego, oo zrobili i co w przyszłości zro. 
bić zamierzają.

Wieczorem uczestnicy zjazdu udali się 
do teatru na sztukę Fredry „Mąż i Zona"

Poniedziałek: Mieszczanie (19,30)
KINA

Pomorzanin: Wschodnie zaloty polo­
nia: Lichwiarz Gobsek. Wolność: Strój 
galowy Orzeł: Henryk V. Gry i: Sen 
o miłości. Bałtyk: Młoda gwardia ((II s ), 
III seans: Potępieńcy.

Seanse: Pomorzanin Wolność I Polonia 
15 45, 17 45. ' 20 00 Bałtyk: 15 30 17.30 
i 19.45 Gryf: 16.00. 18.00 I 20.00 Orzeł: 
15.15. 17,40 10

DYŻURY APTEK:
Apteka „Pod Ziolytn Orłem" Plac Bo­

haterów Stalingradu nr I tel 19-31
Apteka „Centralna- al l-Ma)a 27 te­

lefon 23-14
PROGRAM RADIOWY

Poniedziałek. 23 października 1950 r.
6.50 Program lokalny dnia. 6.52 Komu­

nikaty. 6.55 Muzyka. 14.30 Piotr Ście­
gienny — słuchowisko dla szkół. 14 50 
Koncert zespołu instrumentalnego T. Po- 
lańsktego. 16.20 Bydgoski dziennik radio­
wy. 16.35 Czeska muzyka rozrywkowa. 
18.00 Reportaż „Budujemy nową Polskę". 
18.15 Muzyka operowa.
IIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIHIHmtllllllllllllllllllllHHIIIHII

Prace harceriy 
w Żninie

ŻNIN (j) Zorganizowana we wrześ’ 
niu, według nowej struktury drużyna 
harcerska na terenie Szkoły nr 1 w 
Żninie liczy już 143 członków obojga 
płci. Opiekunem drużyny jest kol. 
Motała Antoni. Harcerze w bieżącym 
roku wykazali już dużą żywotność. 
Zaplanowany na 2 miesiące plan pra­
cy prawie już wykonano. Zorganizo* 
wano kółko pomocy w nauce i zdol* 
niejsi uczniowie pomagają słabszym, 
a szczególnie dzieciom robotniczym. 
Z okazji 7 rocznicy bitwy pod Lenino 
młodzież własnym wysiłkiem zrobiła 
skocznię na boisku szkolnym- Oprócz 
tego wszystkie klasy zredagowały 
nadprogramowo gazetki ścienne dla 
uczczenia tej bitwy.

Również W marszach jesiennych 
młodzież harcerska nie została w ty* 
le. Dwa pierwsze miejsca zdobyte 
przez nią świadczą o solidnym przy* 
gotowaniu młodzieży.

Młodzież pomaga 
w akcji wykopkowej

ŻNIN (j) W ramach pomocy mło* 
dzieżowej w akcji wykopkowej, mło* 
dzież z Ogólnokształcącej Państwo* 
wej Szkoły w Żninie w ubiegłym ty* 
godniu odwiedziła Państwowe Go- 
podarstwa Rolne Gogołkowo i Brzys* 
korzystewki. Uczniowie pomagali w 
pracach przy wykopkach ziemnia* 
ków.

Dostawa zbóż 
w pcw.nowrocławskim

INOWROCŁAW (M) W planowej 
dostawie zbóż dużą rolę odegrało 
współzawodnictwo między gromada* 
mi i gminami tutejszego powiatu. 
Wszystkie gromady wykonały plan 
dostawy zbóż z dużą nadwyżką. We 
współzawodnictwie pomiędzy gmina* 
mi zwyciężyła gmina Dąbrowa Bi* 
skupia.

Już w stu procentach. Wielu mieszkań­
com miasta i powiatu świeckiego udzie­
lono bezzwrotnych zapomóg na zakup 
głośników

W pracy SKRK wywiązuje się najlepiej 
koło przy Zw Zaw. Prac. Pocztowych. 
Nie wszystkie czynniki społeczne .udzie­
lają się jdenak należycie w tej akcji. 
Organizacje społeczne i polityczne winny 
przeprowadzić szeroką akcję uświadamia 
jącą wśród swych członków. Przyczyni­
ło by się to w dużej mierze do spraw­
niejszej Jeszcze pracy SKRK na terenie 

| powiatu świeckiego.

nowego człowieka.

Oslgnięcia załogi 
cukrowni w Kruszwic*,

INOWROCŁAW (Ml W walce o 
wykonanie Planu 6-letniego załogo 
Cukrowni Kruszwica wyprodukowa­
ła dotychczas 35.000 ton cukru białe­
go i przekroczyła normę o 2 tysiące 
kwi-toh buraków na dobę. Przeróbka 
buraków w ciągu jednej doby sięga 
obecn e zó.OJJ kwintali na zaplanowa 
nych 23.000 kw buraków. Cukier wy­
produkowany przez cukrowmię krusz* 
wicką ukazał się już w sprzedaży.

WYŚCIGI KOLARSKIE
BYDGOSZCZ (maj) W zawodach kotar, 

sklch kół 1 klubów sportowych jakie od­
były się na szosie gdańskiej startowało 
12 zawodników.
Na dystansie 30 km zwyciężył Bąk (Kol.) 

53:21,4; 2) Pachowski (Kol.) 53:23,; 3) Ma- 
temowski (Kol.) 53:23,2.

Na dystansie 20 km zwyciężył Kowal, 
ski (Kol.) 41:26; 2) Woźniakowski (Związk.) 
41:28; 3) Nowicki (nlestowarzyszony) 49:02.

Zawodnicy jechali dobrze, na szczegól­
ną uwagę zasługuje Bąk z Kolejarza. 
Szkoda tylko, że tak mało zawodników 
stanęło na starcie.

PIŁKA NOŻNA
GWARDIA (Szcz.) — GWARDIA (Bydg ) 

3:1
SZCZECIN (tp) W towarzyskim meczu 

piłkarskim miejscowa Gwardia pokonała 
beniaminka II Ligi — Gwardię (Bydg.) 
w stosunku 3:1.

BYDGOSZCZ (maj) Mecz piłkarski o mi 
strzosiwo pom. kl. c pomiędzy dwoma 
miejscowymi drużynami Gwardią III a 
Kolejarzem II zakończył się wynikiem 
nierozstrzygniętym 2:2 (0:0). Bramki dla 
Gwardii zdobyli Jezierski 1 Myśliwiec, 
dla Kolejarza Dolecki (2).

O MISTRZOSTWO POMORSKIEJ 
A KLASY

BYDGOSZCZ (a) Spotkanie piłka: 
skie o mistrzostwo pomorskiej A 
klasy między Spójnią Bydgoszcz a 
Spójnią Grudziądz zakończyło się po 
żywej i stojącej na dość dobrym po-

ziomie grze zwycięstwem bydgosz* 
czan w stosunku 4:1 (2:1). Bramki dla 
gospodarzy zdobyli: Leliwa (2) i A. 
Jagodziński (2). Honorową bramkę 
dla Spójni grudziądzkiej zdobył Le* 
wandowski. Sędziował Kowalski i 
Torunia.

MISTRZOSTWA ZKS SPÓJNIA 
W LEKKOATLETYCE

BYDGOSZCZ (maj) Na zakończenie se­
zonu lekkoatletycznego miejscową Spójnia 
zorganizowała wewnętrznoklubowe zawo. 
dy lekkoatletyczne w konkurencji mło­
dzików, juniorów 1 seniorów. WyntkI 
techniczne: młodzieży — 60 m Dominików 
ski 3,0; skok w zwyż - Ziółkowski 1,39; 

j skok w dal — Domińikówskl 4,40; kulą 
kula — Budziak 8,97; dysk — Budziąk 
26,081 juniorki - 60 m Fosadzy 9,0; 500 m 

i — Posadzy 1,52,8; skok w zwyż — Jędryce 
i ka 1,37; skok w dal — “’.ichorską 4,00; 
I kula - Mylek 6,52; oszct.p - Sak 19,15; 

dysk — Zak 18,50; Juniorzy - 100 m — 
i Trzciński 12,1; 200 m - Trzciński 24,3; 800 
i m - Bąk 2:21,8; 1500 m - Bąk 5:10,8; <Ok 
। w dal — Bielawski 5,68; skok w zwyż — 
i Smoliński 1,60; dysk — Makowski 39,42; 

oszczep — Slotwinski 37,22; kąlą - No.' 
waczyk 11,22; 400 m - Smoliński 3.9; 
seniorki - loo ,n _ Mroczkówna 14.2; 
skok w zwyż - Mroczkówna 1,37; s r.lo. 
rzy - too m - Szulc 12,2; 800 m r Le­
wandowski 2:32,2; 1500 m - Szulc 4:49,3 
3000 — m Szulc 10:28,8; skok w zwyż — 
Stasiński 1,60; skok w dal — Szulc 5,65; 
dysk — Okryński 26,41; kula — Okryńskl 
10,57.
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RADY NARODOWE 
potężnym czynnikiem aktywizacji
mas pracujących

WARSZAWA (PAP). NAPŁYWAJĄCE Z RÓŻNYCH STRON KRAJU WIADO 
MOŚCI ŚWIADCZĄ O CORAZ WIĘKSZEJ AKTYWNOŚCI RAD NARODOWYCH 
I O CORAZ NOWYCH ICH OSIĄGNIĘCIACH W DZIEDZINIE PRACY POLI­
TYCZNEJ, GOSPODARCZEJ I SPOŁECZNEJ WSROD NAJSZERSZYCH MAS.
Najpoważniejszymi odcinkami działal­

ności Rad Narodowych na terenie wiej­
skim są obecnie: Jesienna kampania siew 
na oraz planowy skup zboża. Do jak naj 
lepszej realizacji obu tych zadań włą­
czył się cały aktyw Rad Narodowych. 
Rady czuwają nad przebiegiem siewów', 
kontrolując wykonanie gromadzkich pla­
nów zasiewów ozimych, pełnego i wła­
ściwego wykorzystania maszyn i narzędzi 
rolniczych w formie pomocy sąsiedzkiej. 
Szczególnie czynna rola przypadła w tej 
dziedzinie komisjom rolnym Rad Naro­
dowych.

Po zatwierdzeniu, uchwalonych przez 
gromady planów skupu zboża, Rady Na­
rodowe i Ich organa koordynują i kon­
trolują w terenie całą akcję. Na sesjach 
Rad Narodowych przeprowadzana jest 
szczegółowa analiza planowego skupu. 
Członkowie Rad Narodowych prowadzą 
pracę uśwladamiająlą wśród mało 1 śred 
nlorolnych chłopów, organizują zebrania

Zebrania takie przynosią Radom Naro­
dowym cenny materiał, pozwalający na 
głębsze wniknięcie w potrzeby terenu 
oraz na sprawniejsze Ich zaspokojenie.

gromadzkie, opiekują się „trójkami gro-
madzklml", pomagając Im w demaskowa­
niu bogaczy wiejskich, pragnących ukryć 
nadwyżki zboża. Np. we wrześniu br. 
woj. bydgoskie, dzięki znacznej aktyw­
ności terenowych Rad Narodowych, wy­
konało plan skupu zboża w 119 proc., w 
tym żyta w 126 proc.

Sprawnie rzebiega również w tym wo­
jewództwie kampania siewna. Do 1 bm. 
plan zasiewów zbóż kłosowych wykonano 
w 86 proc., zasiew żyta wykonano w 96 
proc., pszenicy w 93 proc., a rzepaku 
ozimego w 117 proc.

Równolegle do aktualnych zagadnień

X5P@R1>
Czechosłowacja - Polska 4:1

pracujących stanowią ponad 70 proc, 
wszystkich przewidywanych wydatków 
budżetowych. M. in. 38,5 proc, budżetu 
woj. rzeszowskiego preliminowano na ce­
le oświaty 1 rozbudowę szkół na wsi.

Przy rozwiązywaniu istotnych, byto­
wych spraw terenu Rady Narodowe co- 

! raz wszechstronniej wykorzystują twór­
czą inicjatywę mas pracujących, czyniąc 

! z szerokich rzesz ludzi pracy prawdzi­
wych współgospodarzy terenu, wciągając 
ich do bezpośredniego rządzenia pań­
stwem.

Przejawem tego są publiczne zebrania, 
organizowane przez gminne, miejskie 

i i powiatowe Rady Narodowe oraz tzw. 
I popołudniowe, otwarte przyjęcia mlesz- 
szkańców przez członków Rad Narodo. 

i wych, na których ludność ma możność 
zgłaszania swych postulatów, wniosków, 
skarg, bądź wspólnego przeanalizowania 
potrzeb swego terenu.

Rady Narodowe czuwają nad całoksztal- 
tem życia społecznego 1 gospodarczego 
■wego terenu, przejawiając szczególną 
troskę o Jak najpełniejsze zaspokojenie 
potrzeb socjalno - kulturalnych mas pra­
cujących. Rady Narodowe dążą do sy­
stematycznej poprawy warunków miesz­
kaniowych św,lata pracy, rozbudowy 
urządzeń komunalnych, sanitarno - zdro­
wotnych oraz Instytucji kulturalno-ośwla 
towych.

Uchwalone na ostatnich sesjach Rad 
Narodowych terenowe preliminarze bud 
żetowe na rok 1951 są m. In. najlepszym 
odźwlercledlenlem wnikliwego przeanali­
zowania potrzeb ludności miast 1 wsi, jak 
również najdobitniejszym dowodem dą­
żenia do najpełniejszego ich zaspokoje­
nia. Tak np. w większości budżetów te 
renowych pozycje preliminowane na za- I 
spokojenle bezpośrednich potrzeb mas I

Czynny współudział mas pracujących 
z Radami Narodowymi staje się w coraz 
szerszym stopniu Jednym ze skuteczniej 
szych narzędzi walki z nadużyciami czy 
niedociągnięciami oraz z wszelkiego ro­
dzaju objawami niedbalstwa, czy — ob­
cymi ustrojow’1 socjalistycznemu — prze­
jawami biurokratyzmu. Tą drogą Rady 
Narodowe przyczyniają się do coraz bar- 
dziej skutecznego obsługiwania potrzeb 
socjalno - kulturalnych mas pracujących, 
do wytworzenia nowego, socjalistycznego 
stylu pracy terenowego aparatu gospodar 
czego 1 administracyjnego.

Coraz aktywniejszą rolę odgrywają 
Rady Narodowe w życiu społecznym te­
renu. Stając w pierwszych szeregach bo 
jowników o pokój, Rady Narodowe wy­
łaniają spośród siebie czołowych aktywi­
stów walki o pokój 1 mobilizują do sze­
regów frontu pokoju coraz szersze rze­
sze społeczeństwa.

WARSZAWA (PR) Dwunasty z kolei 
międzypaństwowy mecz piłkarski Czecho­
słowacja—Polska zakończył się zwycię­
stwem Czechosłowacji w stosunku 4:1 
(4:1). Polacy w pierwszej fazie gry wy­
raźnie ustępowali swym przeciwnikom, 
którzy zadziwiali dużą szybkością, demon 
strując poza tym wysoką Jak zwykle kia 
sę gry.

W zespole polskim słabo wypadła obro­
na. Polacy grzeszyli niedokładnymi po­
daniami, a atakowi brak było Strzelca. 
Cieślika prześladował pech strzałowy. Gdy 
by nie to, wynik mógłby być dla nas 
korzystniejszy. Atak polski rozkręcił się

Pieśni masowe — ogniwem w walce o pokój 

W 60 rocznicę powstania 
Wielkopolskiego Zw. Śpiewaczego

POZNAN (S) Uroczystości związane z M rocznicą założenia Wielkopolskiego Zw. 
Śpiewaczego odbywające się pod hasłem „Pleśni masowe ogniwem w walce o po­
kój" zgromadziły w Poznaniu bardzo liczne rzesze śpiewaków z całej Wielkopol­
ski oraz przedstawicieli wtadz, wśród których przybył także protektor uroczystoś­
ci. min. kultury 1 sztuki St. Dybowski. Przybyli również członkowie Rady Zw. 
Śpiewaczych oraz delegaci wojewódzkich związków.
Akademia Jaka z tej okazji odbyła się 

w wielkiej hall MTP miała przebieg bar 
dzo podniosły. Po odśpiewaniu „Hasła" 
Nowowiejskiego, przemówił prezes Wiel­
kopolskiego Zw. Śpiewaczego W. Doro, 
żalą, który po powitaniu obecnych pod­
kreślił, że śplewactwo włącza się całko­
wicie w akcję gigantycznego Planu IJet- 
nlego i walkę 1 o pokój.

Po odśpiewaniu Hymnu Państwowego 
przemówił min. Dybowski, który składa­
jąc życzenia dalszego rozwoju, podkreślił, 
że w obecnym czasie, kiedy kraje dolara 
zagrażają coraz bardziej pokojowi, śple­
wactwo walczyć winno nieustannie o po­
kój przez wzmacnianie współzawodnictwa 
zwiększenie wyszkolenia Ideologicznego I 
włączenie się w akcję popularyzacji 
pleśni rewolucyjnych I masowych.

Po przemówieniu min. Dybowskiego, od 
śpiewano Międzynarodówkę poczem po­

łączone chóry Wlelkopol. Zw. Spleawcze- 
go z towarzyszeniem orkiestry Państw. 
Filharmonii w Poznaniu pod batutą M. 
Welgta odśpiewały szereg pleśni maso­
wych.

Następnie uczestnicy uroczystości u- 
chwalili obszerną rezolucję pokojową, wl 
tającą Plan 6-letnl 1 stwierdzającą, że ca. 
le śplewactwo włącza się do realizacji 
Planu oraz uczczenia 33 Rocznicy Rewo­
lucji Październikowej I II Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju przez coraz 
głębsze wzorowanie się na chórach ra. 
dziecklch przez umasowlenie pleśni ra­
dzieckich a przez to przyczynienie się do 
pogłębienia przyjaźni Polsko-Radzieckiej, 
poczem nastąpiło wykonanie przez połą, 
czone chóry przy akompaniamencie or­
kiestry pod dyr. M. Welgta „Pleśni Po­
koju" — Kwaśniewskiego.

Z kolei krótkie przemówienie z życzę-

Klęska Kolejarza (Tor.)
BYDGOSZCZ (t) Derby piłkarskie Po­

morza, mecz o mistrz. II Ligi między Ko. 
lejarzem (Toruń) a Kolejarzem (Bydg.) 
zakończyło się klęską drużyny toruńskiej, 
która uległa gospodarzom w stosunku 
0:6. Zwycięstwo bydgoszczan jest w pełni 
zasłużone. Byli oni zdecydowanie lepsi 
1 nawet fakt, że toruńczycy grali w dzie­
siątkę (po wykluczeniu za kopnięcie prze 
ciwnlka bez piłki Rembeckiego I) nie mo­
że być dla nich usprawiedliwieniem.

W meczu tym. który nie stal zresztą na 
wysokim poziomie, drużyną bardziej sty. 
Iową byi Kolejarz bydgoski, który w za­
sadzie nie miał słabych punktów. Na wy­
różnienie zasłużył przede wszystkim Leś. 
nlak, który gra z niezwykłą ambicją. Po 
za tym szereg pięknych zagrań pokazał 
Wilczek, który wyrabia się na doskonałe­
go skrzydł.owego, dysponując zaletami 
tak potrzebnymi graczowi na tej pozy­
cji, jak szybkość i umiejętność doklad. 
nego centrowania. Bydgoszczanie przez 
cały prawie czas meczu przeważali 1 zdo­
byli bramki przez Nowaka (3), Wilczka, 
Andrzejewskiego 1 Wlśnlcklego (z karne­
go). Do przerwy wynik trzmlal 3:0. 
Sędzia Łapczyńskl z Bydgoszczy całko­
wicie opanował sytuację, nie dopuszcza­
jąc do ostrej gry, której tendencje wyka 
zał od samego początku spotkania Kole­
jarz toruński.

Tak więc dreby Pomorza, które zapo­
wiadało alę. jako atrakcyjne i emocjonu­
jące spotkanie, zawiodło oczekiwania 
miłośników plłkarstwa.

Liga hokejowa
POZNAN (G). W spotkaniu hokejo­

wym o mistrzostwo Ligi Państwowej po­
znańska ,,Stal“ pokonała zespół „Chro­
brego" z Gniezna w stosunku 2:0 (1:0) 
uzyskując bramki przez Walczaka 
i Menela.

dopiero później i wtedy zaczął poważniej 
zagrażać bramce czechosłowackiej. Podyk 
towany w 11 min. drugiej połowy gry 
rzut karny nie został przez Polaków wy 
korzystany, gdyż Gracz, który go egze­
kwował, przestrzelił.

Prowadzenie dla Czechosłowacji Jut 
krótko po rozpoczęciu meczu zdobył 
Preiss. W 16 min. Cejp podwyższa wynik 
na 2:0. W 31 min. gry Preiss zdobywa 
trzecią bramkę dla gości, a w pięć mi­
nut później Gracz uzyskuje honorowy 
punkt dla naszych barw. W ostatniej ml. 
nucie przed przerwą Preiss zdobywa 
czwartą bramkę dla Czechosłowacji 1 u- 
stała wynik gry.

Drużyny zagrały w zapowiedzianych 
składach.W ataku polskim po przerwie 
dokonano zmiany, wprowadzając do gry 
Łącza na miejsce Kohuta.

Mecz sędziował obiektywnie Węgier 
Bela.

0 wejście do II Ligi 
bokserskiej

ŁÓDŹ (ka). Zawody o wejście do II lift 
bokserskiej (Bawełna (Ł) — OWKS (Lu­
blin) rozegrane na ringu łódzkim przy 
niewielkim zainteresowaniu publiczności 
mimo kilku znanych w całym kraju na­
zwisk pięściarzy), przyniosły zwycię­
stwo bokserom łódzkiej „Bawełny" w 
stosunku 9:7.

Wyniki techniczne (na I miejscu zawód 
nicy Lublina): Kukler zremisował z 
Anielakiem. Kolodyński przegrał z Sza­
lińskim, Matloch wygrał z Irganglem, Ma 
rzec uległ Przeplolowsklemu, Makar 
przegra! z Katyńskim, Trzęsowskl zwy­
ciężył Trzepowsklego Ostrowski musiał 
uznać wyższość Urzędowlcza a Stec wy. 
grał walkę w. o. z powodu nie stawie­
nia się na ring Walaszczyka, który stat 
się w sobotę ofiarą katastrofy samocho­
dowej.

W ringu sędziował Kowalski. Publicz- 
ności zaledwie kilkaset.

Warszawa-Poznan 
w tenisie

POZNAN (G). W sobotę i niedzielę na 
kortach poznańskiego AZS rozegrany zo­
stał mecz tenisowy Warszawa — Poznań. 
Mimo dotkliwego zimna zebrało się dużo 
publiczności która z wielkim zaintereso­
waniem śledziła spotkanie. Niespodzian­
ką była wygrana pary poznańskiej Plą. 
tek—Palmowski nad Skonecklm—Kadziom 
w 2 setach.
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Młyn motorowy dobrej 
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5.10 Początek audycji. 
1.13 Sygnał czasu. 5.15 
Streszczenie wiadomości 
porannych. 5.20 Koncert 
dla świata pracy — płyty. 
6.00 Streszczenie wiadomo 
ści porannych. 6.05 Gimna 
styka. 6.15 Polskie melo­
die ludowe — płyty. 6.45 
Program dnia. 7.00 Dzien­
nik poranny. 7.15 Chwila 
muzyki (płyty z rezerwy). 
7,20 Wszechnica radiowa. 
7.40 Muzyka z płyt. 7.50 
Kalendarz Radiowy. 8.00 
Streszczenie dziennika po 
rannego. 8.05 Przerwa. 9.15 
Wiązanka melodii opero- 
wych — płyty. 10.10 Au­
dycja dla przedszkoli. 
10.30 Muzyka taneczna. 
10.50 Informacje. 10.55 Au­
dycja szkolna dla klas I— 
II. 11.15 Pleśni polskie. 
11.35 Melodie ludowe. 11.50 
„Głos mają kobiety". 11.57 
Sygnał czasu 1 hejnał z 
Wieży Mariackiej. 12.04 
Dziennik południowy 1 
przegląd prasy stołecznej. 
12.15 Czeskie piosenki —

płyty. 12.30 Audycja dla 
wsi. 12.55 Melodie ludowe. 
13.25 Przerwa. 13.30 Pro­
gram dnia. 13.35 Audycja 
szkolna dla klas I-II. 
13.50 Audycja szkolna „U 
nas 1 na śwlecie". 14.10 
„Organy kinowe i harmo 
nijka ustna" — płyty. 
14.30 Audycja szkolna dla 
klas licealnych. 15.00 Kon­
cert Zespołu Instrumental 
nego. 15.30 Audycja dla 
świetlic dziecięcych. 15.50 
Recital fortepianowy Ma­
rli Bilińskiej - Rlegero- 
wej. 16.15 Przegląd prasy 
literackiej. 17.00 Dziennik 
popołudniowy. 17.45 Cykl: 
„Z, frontu prac brygad 
młodzieżowych". 19.00 
Wszechnica Radiowa. 19.20 
Muzyka ludowa. 19.40 Lek 
cja języka rosyjskiego. 
19.55 Pieśni radzieckie — 
płyty. 20.00 Dzelnnik wie­
czorny. 20.30 Koncert sym 
foniczny. 21.30 Muzyka 
i aktualności. 22.00 Au­
dycja rozrywkowa.

U UNIEWAŻmENIA 0
Unieważniam zagubioną 
książeczkę RKU. wyd. 
Wyrzysk. Gołatka Marian, 
Nalkło. (0789

Unieważniam zagubione 
zameldowanie na nazw' 
sko Kochanowski Hen­
ryk zamieszkały w Bo- 
żanowle gminy Gózd.
Unieważniam skradzio­
ne wszelkie dokumenty 
I książeczkę Ubezpie- 
czalni Społecznej Zawi- 
towski Eugeniusz Byd­
goszcz. (0734
Unieważniam zgubiony 
dokument dowód osobl 
sty wystawiony przez 
Gminę Robuń na nazwi­
sko Bag/ńska Bronisła­
wa Ramlewo qm’na Ro­
buń pow al Kołobrzeg.

Do naszych
Inserentów!

Zawiadamiamy, ic 
również wszystkie 
Urzędy I Agencje 
Pocztowe prryjmujf) 

ogłoszenia drobne 
do naszego pisma.„ 
4 ON IN ISTRA CJA

Ilustrowanego 
Kuriera Polskiego

nlaml dla Wielkopolskiego Zw. Śpiewa­
czego złożył prezes Rady Nacz. Zjedno­
czenia Zw. Śpiewaczych 1 Muzycznych dr 
J. Niezgoda a następnie połączone chóry 
męakle a capella odśpiewały 4 pleśni re­
wolucyjne, dyrygował M. Welgt. Chóry 
mieszane Wielkopolskiego Zw. Śpiewacze, 
go wykonały dalej pod batutą Stefana 
Stuligrosza, Wlechowlcza „Pleśń pracy" 
1 Maćkowiaka „Hej gdybym znal". Na za 
kończenie połączone chóry mieszane z to 
warzyzzenlem orkiestry pod batutą K. 
Broniewskiego 1 M. Woźnlcklego wyko­
nały Kantatę Sporadowsklego pt. „Try­
umf".

Całe popołudnie trwało współzawodnic­
two wszystkich chórów Wielkopolskiego 
Zw. Śpiewaczego. Współzawodnictwo od­
bywało się w 3 kategoriach.

Zmiany terminarza 
rozgrywek II Ligi

WARSZAWA. W związku z międzypań­
stwowym meczem piłkarskim Polska.Bul- 
garia, spotkania II Ligi grupy wschodniej 
zostały przeniesione z 29 bm. na 5 listo­
pada. Dwa zaległe spotkania tej grupy: 
Związkowiec Chełmek — Ogniwo Bytom | 
1 Lublinlanka — Stal Llplny wyznaczone 
zostały decyzją WG1D PZPN na 1 listo­
pada.

Porażki
Vany i Andresdisa

PRAGA. Krajowy turniej tenisa stoło. 
wego rozegrany z udziałem 250 pingpongl 
stów, wśród których znalazła się czołów­
ka zawodników czechosłowackich, przy­
niósł wiele niespodzianek. Już w począt­
kowych spotkaniach wyeliminowani zosta 
11 trzej reprezentanci CSR. Stlpek prze­
grał w pierwszej rundzie z Koudelką, a 
faworyci turnieju Vana 1 Andreadis poko. 
nanl zostali w ćwierćfinałach, przy czym 
Vana przegrał z Vyhnanovsky‘m.

Pierwsze miejsce w tjimleju zajął Te. 
reba, wygrywając w finale z Tokarem 3:2.

Związkowiec (Gn.) — Stal Gliwice 2:6. 
(1:0), Kolejarz (Gn.) — Stal (Gliwice) 6:0, 
Związkowiec (Gn.) — Związkowiec Po­
znań 5:0 (5:0).

W meczu o wejście do ligi hokejowej 
„Ogniwo" Gniezno pokonało Spójnię Byd 
goszcz 2:1 (1:1).

Kolejarz (Pz.J- 
Związkowiec (Pz.) 
54:30 w koszykówce

POZNAN (G). Pierwszy mecz pliki ko­
szykowej o mistrzostwo Ligi Państwowej 
między lokalnymi rywalami „Koleja­
rzem" 1 „Związkowcem" przyniósł zasłu­
żone zwycięstwo pierwszym 54:30 (21:10). 
W drużynie Kolejarza wyróżnił się Grze- 
chowiak, Ruszklewlcz i Fęglerskl, u 
Związkowca Szymura. Punkty dla Kole­
jarza uzyskali: Kolaśnlewski 15, Grzecho- 
wlak 14, Ruszklewlcz 12, Fęglerskl 9, Dę­
biński 1 Bayer po 2. Dla Związkowca 
Szymura 7, Dylewlcz 6, Klewenhagen 5, 
Marciniak 5, Wybieralski 3, Kubicki 
1 Karlus po 2.

Misirzosiwa
sportowców wiej*skich

MOSKWA. W Krasnodarze zakończyły 
się lekkoatletyczne mistrzostwa sportow­
ców wsi radzieckich, w których uczestni­
czyło ponad 500 zawodników 1 zawodni, 
czek, zwycięzców eliminacji w poszcze­
gólnych Republikach. Poziom zawodów 
był znacznie lepszy niż w ub. r„ co 
świadczy o stałym rozwoju wychowania 
fizycznego na wsi radzieckiej.

Na wyróżnienie zasługuje wynik O- 
struszko z obwodu rostowskiego, który 
przebiegł 800 w 2:00,2, oraz kołchoźnika 
Petelklna z Autonomicznej Republiki Mol 
dawsklej na 400 m — 52.9 sek. W pchnię­
ciu kulą kobiet Estonka Kasekantl uzyska 
la odległość 12,29.

Drużynowo pierwsze miejsce zajęli re. 
prezentancl Federacyjnej Republiki Rosyj 
sklej przed Republiką Łotewską.
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Warszawa, ul. Śniadeckich 16 Oddział w Bydgoszczy, ul. Czerwonej Armii 20.

tel. 33-41 1 33.42.

Wyniki poszczególnych gier przedsta­
wiają się następująco: na I miejscu za­
wodnicy Warszawy: Kwiatek—Kramer 6:1 
6:6; skoneckl—Tomaszewski 8:1, 6:2; Ra- 
dzlo—Piątek 2:6, 4:6; juniorzy — Radzl- 
wonka—Kramer 1:6, 3:6; Radzlo, Skonec­
kl — Palmowski, Plątetk 7:9, 5:7; Kwia­
tek— Kanlkowskl 6:1, 6:1; Steczkowska— 
Jaśkowlakówna 1:6, 2:6.

Radzio-Tomaszewski 6:4, 7:9, 6:2, gra 
podwójna juniorów: Kwiatek, Radzlwon- 
ka—Kramer, Kanlkowskl 3:6, 1:8; Skonse 
kl-Piątek 6:3, 4:6, 6:3. (Piątek po raz 
pierwszy uszczknął Skoneeklsmu seta). 
Wynik ogólny meczu 6:5 dla Poznania.

II Liga 
szezypiorniaka

BYDGOSZCZ (t) W meczu o mistrz. H 
ligi szczypiornlaka Związkowiec (Byd. 
goszcz) pokonał Górnika (Siemianowice) 
w stosunku 12:10 (7:0).
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POLSKA — CZECHOSŁOWACJA 
191:54 W MECZU ŻUŻLOWYM 
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— Zapisałbym panu lekarstwo, alt 
nie wiem gdzie położyłem moje wleci 
ne pióro.

— Trzymam je od 10 minut pod pa­
chę panie doktorze.

OGŁOSZENIA drobne po 150 zl za iłowo. Minimalna oplata 
za 10 słów. Maksymalną Ilość 30 słów. Ogłoszenia miUmete.: 
w tekście 300 zl, za tekstem 150 zl, nekrologi 100 zł za 1 mm. 
Ogłoszenia w specjalnej rubryce 1000 zl za 1 wiersz 
2-łamowy (za tekstem). W twedzlele I święta 50’/. drożej. 
Za terminowe zamieszczenie ogłoszeń nie odpowiadamy.

Czcionki i tłok Drukarni Spółdzielni Wydawniczej „Prasa Demokratyczna — Nowa Epoka", Warszawa, Śniadeckich 16, Oddział w Bydgoszczy, Czerwonej Armii 18, tel. 18-99,33-41 i33-42
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